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Polska i Czechosłowacja
wraz z ZSRRsi >ja

na slraży demokracji
WARSZAWA, 9. 3, Dzisiaj ra­

no o godz .9,20 przybył do War­
szawy pociąg soerjalny wiozą ly 
rzęską delegecję rządową, przy- 
b-rwającą do Polski dla podpisa­
nia traktatu przyjaźni i wzajem­
nej pomocy Czeska delegacja 
rządowa przybyła w następują­
cym składzie: premier Rządu Cr3 
ol 'osłowackiego Clument Gott- 
yald z jtr̂ rJśoKfcą, minister apraw 
zagra nicznych Jan Masaryk. uń- 
nister obrony narodowej sc*. 
Syojoda z małżonką, mmLier 
handlu zagranicznego dr. Hubert 
Ripka z żoną, minister przemy­
słu Bchumił Łausunan z małżom 
ką, min. ter komunikacji dr. 
Iwan “?ietcr z małżonką, wiee- 
mńjistror.de Kopecki i 'Jlentontis 
oTaz sekretarz generalny L.Jnł- 
tterstwa spraw zagranicznych 
Ha tdiik.

Na dworcu głównym w Wsusśzą 
wie powitali dostojnych gości 
czeskich przedstawiciele najwyż­
szy. :h władz R. P. z .pseni. Józe­
fem Cyrankiewiczem, wichrem. 
Gomułką i . erzyckin* ■ narszał- 
1, 'im Rolą . Żymierskim na cze­
le. Obec«'’ był. również isrezydent 
miasta Warszawy Tołwiński, Na 
dworzec, przybyli 1akże przpdsta 
wiciele korpusu dyplomatycznego 
z dziekanem korpusu, ambasado 
rem ZSRR w Polsce p. Lehiedie- 
wem na czele:

Po opuszczeniu pbdiągu pire-

noier Ciement Gottwald odebrał | przy dźwiękach hymnów narodo 
raport dowódcy kompanii hono- I wych czeskiego i Dolskiego prze- 
rowei ustawionej na peronie i I szedł wraz z pozostałymi człon­

kami delegacji ci leskiej przed 
frontem kompanii Następnie, po 
przywitaniu się z dostojnikami

[ władz Rzeczypospolitej, premier 
I Gottwald noassedł do mitetefcto 
i jcygłoyił krótkie przemówienie:

Przemówienie premiera Goftwaidj
„Obywatele, Ooywateiki nowej 

ie  iokratycznej Polski! Drodzy 
przyjaciele!

W imieniu czeskiej delegacji 
rządowej pozdrawium Rzeczpo­
spolitą Polską, jej władze i nały 
uaiód polski. Po długiej podróży 
du Warszawy przybyliśmy i przy 
glądam, się ruinom tego piękne 
go m tiła . Oue przypominają 
nam wielnie obowiązki, które 
każdy z nas m« wobec swego na 
rodu | wobec przyszłych nokołeń 
Winniśmy uczynić wszystko, aby 
.asze kraje i nasze miasta już 
ligdy nie były obrócone, w ruiny. 

NASZrM  OBOV CĄZKIEM JEST 
STWORZEN-E V7iłŁTI PRZECI ir 
KO NIEMIECKIEJ NAPAŚCI, 
TUZEBA UNIEM OŻLm C NI SM 
COM EKSPANSJĘ PRZECIWKO 
NARODOM SŁOWIAŃSKIM. Ten 
oi owiązek występu je zw i .szczi 
lais, w przededniu renoji
Moskiewskiej, gdzie ważyć się 
będą los: Niemiec.

To co się dotychczas działo w 
Niemczech napawa nas. prze.śwjad 
rżeniem. że proces J< nazifik cji 
i demokratyzacji Niemiec nie 
daje w najmniejszym stopniu po

wodów do zadowoleniu i że prze- ] oe owoce. Jestem pewny, że o-
ciwnie Niemcy i Jziś pozostały 
glóvvi,j-m środkiem tendencji 
impe, ialisty ,znej“- -

Po podkreśleniu konieczności 
uregulowania wzajemnych spraw 
między obu uarodwini, polskim i 
czeskim, premtoi Gottwald o- 
ś władczy ł:

„Jestem przekonany, że podpi­
sanie trakteu przyjaźni i wza­
jemnej pomoc- przyspieszy zbli­
żenie aaszren krajów także na

GOTiTv »aLT?

polu kulturalnym i gospodarczym 
i że ta współpraca wyda wkrćt-

,-iiągnieniy zgodę w kwestiach na 
rodowościowycb i gospodarczych"

Premier zakończył swoje prze­
mówienie twierdzeniem, że obec­
nie tak Czechosłowacja jak i PD1 
ska 1 wełniły się od wpływów, ja- 
lrie w  przeszk ści przeszkadzały 
ich wspólnym interesom.

„Dzisiaj Jzećhosłov.acja i Pol- 
eka stoją na łraży demokracji 
wra i z > Związkiem KadziecI.iLi. 
Nieci żyje sojusz polsko - cze­
ski! Niech żyje braterstwo naro­
dów słowiańskich! Niech żyje 
demokratyczne, Polska!"

V.' czasie pobytu w Warszawie, 
członkowie delegacji czeskiej za 
mieszki wać będą w Pałacu My­
śliwski tn w Łazienkach. Jutrc 
rano premier Gotowało1 i minister 
obrony narodo—ej gen, Svotooda 
złożą wieniec na grobie Niezna­
nego żomierza. po czym będą przy 
jęci na audiencji u Prezy i  żnta 
Rzeczypospolitej. W godzinach 
popołudniowych nastąpi w sali 
Pompejeóskżej v Pałacu Bełwe- 
derslińn podpisanie unktatu przy 
jeźni i wzajemnej pomocy mię- 
dzv Po’sbą i Czechuitowau ją

Wielka net oda wo skowa
WARSZAWA, 3. 3 Jzisie? <* 

godz. 12 w poi. 'rtlbyła się w VV.vr 
sza wic na placu ,‘U  Rozdroża 
wielka defilada wojskowa z  o- 
ka ji p byto czeshiej delegacji 
rządowej w  jtolicy, Nr wznie­
sionej trybunie, udekorowanej 
Hagami obn narodów, zajęli miej 
sca hoiiiirone dostojni goście 
ezesfjy z premierem Gotłwaldiun

iTierzę
zcioliodnich

w rozkwil
aiem jjołsjcić.h

wtowtjw Dublhjysta radziecki o lisrairch Odzyskanych
Moskwa. PAP.

Wyhituy- pubbeyeta ra-dżteoki 
Sajsławski w odpowiedz: na. an­
kietę PAP p Ziemiach Zachod­
nich ui'3ze:
■ „Zwróceaic Polsce je i h>storycz 

nyćh obszarów, oderwanych w 
przesrlości jłpęćz Niemcy, raz na 
zawsze rozcina zaplatany węz®1 
stosunków między n*rcdowych 
który na przestrzeni stuleci sta­
nowił zarzewiu niepokojów 1 in­
tryg ii iperialistytznycH j awan­
turniczych planów w Europie 
wschodniej i zagrażał pokojowi 
całej Europy. Niemcy nigdy nie 
posiadały żadnego prawa do tych 
ziem, ani. historycznego ani naro­
dowego. aui kultm-alnegiZiemie 
te nie były częścią Niemiec. Sto 
nowily one zawsze kolonię Nie­
miec, zagarniętą przemocą. Sta­
nowiły one ohsźiar, na któi-ym 
działali hakatyści kieroy. nicy o- 
sławi-cn&gd związku grt-mainizaoji 
Ostaarku

Germanizćicja ta nie dawała 
jednak wynikc, w poti seonych ha­
katy stem. Naród polski -.decydo­
wanie dochował wierności swemu 
językowi, swojej narodrwości i 
ziemię, Wiarą tprawiał, .. wiswał 
za rdzennie polską. Byk, talk ró­
wnież i wów c;-as. gdy M ta  kynn 
zlał się z hitleryzmem. Niemna­
mi na tych ziemiach byli wyłątr- 
ni-d obszarnicy, urzędnicy i prze­
siedleni tutaj diłoipi niemieccy, 
znienawidź :ni przez ludność. Gear

-nanizacja zatruwała cahą artimo- 
sferę tańtupŁłną i ęiv>eci'wdzJałała 
rozwo jo w, go-ppdęrazemiu tych 
ziem. Toteż ziemie polskie były 
w Nieś* zzech terenem najbardziej 
zacofam- m  pod każdym wzigledem

.Zwrócenie narodowi polskiemu 
prawowitego dziedzictwa jego 
przodków daje początek normali­
zacja sfawunków w tych okoli­
cach Europy. Naród pclsiki zjed­
noczył się. Słuszność tego powin­
na być zrozumiana Arzee. nn-sy 
pracujące cołej Europy ł również 
Niemiec. Polska kolonia była dla 
narodu: uiemiealoiego źródłem
władzy 1 sar- ur.-oli najbardziej 
reakcyjnych ubszamlków uiemiec 
kich. Międzynarodowi awmoiturni- 
■jy traci, możliwpść wygrywanie 
antagomiai-ńw polsku - niemiec­
kich.

NienaFus.ałność zacnodnich 
gyante Itelski stanowi ieden z wa- 
- mków trwałego pokoju w Euro­
pie i aa całym święcie.

nffiaiejna możność .odbyć podróż 
.po ziemiach Ł,a chodnicii Pó,skS. 
Prace .iad odbudową zniszczonej 
gospodarki były dopiero -apoczat- 
Isowame.' Rnztniąwiałeim z chłopa­
mi, robrytnikami i z przedlstawi- 
ciela-m: polskiej inteligencji. Ich 
nayal 'twiadcz; d o potężnej 
energii, ktora jest ntezbę,inym 
wanmkieit -,»wccn<?J WtoT* W, 
potem sly-ia'f’!Ti przebiegu .id-

budofwy 1 zagoeporianw iniu

Ziem Zachodnich, potv.ńard»a 
moie osohist . obserwacje. Pa­
sierb o".dzego państwa —  Ziemie 
Zachodnie — parzeksatairt--' się w 
ukochane dziecię wolnego uta­
lentowanego c  urodu polskiego.

Wierzę w ™zirwit zaonodnic), 
zien, polskich, Re\, izjonistreznu 
nretensje rozbitego imperium nie 
mieckiego * jego protektorów n» 
zachodzie oceniam ;lako bezsilną 
próbę między naiiiAowej

przywrócenie v Euro^-ie strnu 
prŁ. iwojen it p. Mozii A  ć tana 
jert wyklucwy.ia. Jedynie • podże- 
gajze wojenni rnogp o tym' ma­
rzyć. Tym niezdrowym uroje­
niom prze c wstawić, się neaflma 
ru^czywistasć w  postaci odrodzo­
nego i zjc EteuczoraegD narodu pol­
skiego, znajdującego poparcie 
przyjaznych narodów Związku 
Radzieckiego i urntoidn państw 
słowiańs^rich”

i min. obiory nąiwtowej gem. 
Svooodę m  czele oraz najwyżsi 
polscy doaiojuicy tianaWewi z 
)n w .ia" ju Cyrankiewiczem T  
maihz. Rołą-Zymierskim na ..że­
le,

lłcfiktdę wojnową, .v która 
składały się oduaiały wszystBicii 
broni, prowadził gem. dywizji 
Gustaw Paszkiewicz. Cały l>lac 
usiany by! gęstym tłumem pm- 
bKrznośei, organizacyj społecz­
nych, partvjnvch 1 raz niezliczo­
nych rzesz n, [odzieży szkolnej. 
foi.au liłewami tłomów widnia­
ły l.v?ne transparenty z napii - 
mi: Niech '."je  solidarność na­
rodów stawiać * Jch“ „Ni" -oh ży­
je braterstwo narodó . czeskiego 
i polskiego*. Raport z defilady 
odebrał Marszałek Polski Rola- 
Żymierski.

Po przemarszu wojska, premier 
Czech "rdo-Wajji GoRwal 3 w to­
warzystwie mrłżonkł pruujeciial 
w samirebodzie wśiód wiwatują­
cych t1 imów Publiczność skan­
dowała ber. przerwy nu. Tisko 
premiera czeskiego. Aa samo­
chodem pre Wiera nisł,j’ly daiszt 
samochody, wiozące resutę deie- 
5»uji ~  sfciej i członków K^ądu 
"olskiego.

Droga ac konier&â a 
moskiewska wipiaie 
przez ;uiay Wurszrwf
oskiadoza dziennilrjiz cnijriębkl
Londyn, 10.3. PAP, W Londynie po 
jawiły sie pierwsze sprawo.-dania 
diab-ujiikarzy angielskich; Ittórz*- 
przybyli do Moskwy. Jeden z 
nich potikj-eśla, że droga wielu 
uczestników konferencji jest dla 
nkm baird̂ u pouczająca. Wiedzie 
ona bowiem przez ZagłębiJ Ru- 
ilry, ruiny Warsza'vvy, Brześć, 
Minek, Smoleńsk. Na drodze tej, 
która niedawno jeszcze kroofc-ł 
żołnierz Łi&miećki widać ślady 
eiężkiih walk.

Pozostały ogionjne szko dy i 
straty, których, zdaje się, nic po­
wetować nie może. , Uczestnicy 
konferencji niewątpliwie pilnie 
śledzili szlak agresji niemieckiej, 
który teraz sami przebyli, — a- 
gresji k+órej muszą sapubiec raz 
na zawsze.

{̂ TEK.JwSTEI.EGItłMY
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Wykrycie stfiswi 
Wtierwwskiera w Austrii
WIEDEŃ, 10 , ,3 , Z Salzburga 

dęmośzą, że ppucją, auśtria<S?S 
Wykryła tam , ęefitr;i'o podai.ęn: 
M j " organizacji hitierows^:e . 
posiadającej oddziały w Sak. 
burgu i Górnej Austrii. Policjf. 
aresztowała 57 spiskowców’ sto­
jących na cjele organizacji pod 
ziemne). Jak w toku śledztwa 
ustalono, wszyscy aresztowani 
iiajmowali wysokie ftńtikftidska 
w parlii hitleiowsłciej. Policja 
wykrvła też tajne laboratorium 
w którym sporządzano fałszywa 
dokumenty oraz znalazła list? 
osób, przecłwlśo - którvm sps 
skowcy przygotowywali szereg 
aktćw terrorystycznych.

’5korv*iłii
s?dchostowaukvi-

atłstriarkie
Praga, 10. 3. (PAP). Z  Prag. u- 

dała się do Wiednrn dletogacja 
rządową w -cenu rozpoczęcia z 
rządem austriackim rokowań w 
sprawie wrytjKSBenia gran1 cy cze.
ohosłowau-ko-aiustrtar-ifiej. Ze stssc 
ny CFechosłow!e..ctoiej rokowania 
pasofwadzić bjdfde poseł. Berek- 
Dchalsky. ze aferen-y austriackiej 
— micisiter spraw zagranicznych 
dr, Gruber.

Wki r  irister Clementis o sojuszu
palsko-czechosibwackinn

PRAGA, 10. 3. PAP. Niedzielna 
prasa cpeska zamieszcza tekst 
wywiadu, udzielonego przez cze­
chosłowackiego wicemin. spraw 
zagranicznych dra Clemenpsa re 
daifctorowi dziennika „Ne^o: lina 
Obrada”. Wiceminister Clementis 
twierdzi, że czechosłow acko-pui- 
slca umowa posiada oibrzyr. ,:e 
znaczenie dla rokowań w sprawie 
Niemiec. Faki, że Polski, i Cze­
chosłowacja — dwa państwa naj 
baindziiej rrarażone na agresję nie 
mieukii — wstępować będa 
wśtłóińie nada ich opimii ijdbo- 
wjędhit ■ znaczenie 

„Przez podpisanie umowy se 
juszniczej — oświóu-czył wicemi­

nister Clementis, nastąpi rótinież 
normalizacja stosunków polsko- 
casochosłownckieh w dziedzinie 
gę^pedarczfc] i handlowej. C’oec- 
mc rnożemy row.waiżfijie j planowo 
budować najse podstawy gospo­
darcze przygotować planową 
współpracę nie tylko z Polską 
1 ale i z  innymi! państwami zainte- 
res-wanymi. -Jednym z najważ­
niejszych zagadnień dla poparcia 
planowej współpracy gos jodar- 
czej jest lab naj szybsze wybudo­
wanie kanału Dunaj — Odra. 
^  najbliższych dniach będzie ró- 
w pjeż podpisana pj.zygcncwai a  

już ud dawna urnowa ki’3+uraima

zawierająca m. m. porozumienie 
w spra '” ie toaktowani- Polaków 
w Czecho^owacji oraz Czechów 
i Słowaków w Polsce, im zar > - 
duch wzajemności.

Jest meczą namralna te saro 
wim  Piąd Poisin jak i Rząd 
Czochosłowaćki będą mień prawu 
żą-tać całkowitej lojalność, od 
tych obywateli.

P ł * a c y j ^ ® i < 3  u

WARSZAWA. 10 J. Wczorajw godzinach wiecżornreh Pre­
mier Hządu R. P-, J- Cyrankiewicz wydał wielki» orzvjęcie na 
cześć dęłęgecji c ;eskiei w  salach ret-epcyjnych Prezydium Rady 
Najwyższej Bs Astom W przyjęciu tym wsięł. udział oprocz do­
stojnych geśd cresks^u, p rzedstaw ień  Rządu Polskiego, społa- 
czeństwa i korousu dyplomatycznpe?<i Ogóten było ponad 500
osób
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$U Hiliąfcip
posśł angielskiej Partii Pracy.O

mw'M
Istota zagadnień między naro­

dowych jest ta sanna, co i spraw
w w  ętrznych, a ‘ mianowicie: 

Jak zapewnić ludziom mieszki-- 
nia i pracę, bezp-eezeńatw » ży­
cia i swobodę wyrażania swycn 
Pygłądów, oraz w jaki snosób 
Btwwrzyć najlepsze wartmki dla 
wszystkich ludzi na caiym świę­
cie.

Kryzys węgłowy zmusić nas do 
zdania sobie sprawy z faktu, że 
społeczeństwo kapitalistyczne 
jest istotnie bardzo słabe i, że 
icoiajdule się dopiero w powija­
kach. takt,- że dotychczas jesz­
cze posiadamy 1.500.000 ludzi 
pod bronią, a dalsze pół miliona 
pracuje nad zaopatrzeniem sił 
zCiOjnych oraz, że wydajemj 
rocznie 900.000.000 funf"w wi­
docznie po to tytko, by ludzie 
ci nie mogli pracować w brytyj­
skim przemyśle oti-zuwa jącym 
dotkliwy oraŁ sil roboczych —- 
wskazuje na to, że ist:»ieje ści­
sła wspó^ależi ość między poli­
tyką ngranierną a wewnętrzną.

Starania się o wydobycie, wę­
gla, budowę domów, uprawę zie­
mi; zwiększenie eksportu i wazsl 
ką inną działalność pi syrzeczo- 
ną ludności brytyjskiej przez 
-ząd Partii Pracy, przy jedno 
czesnym trzymaniu pod bronią 
i ntrudniania w przemyśle zbro 
jeniewym 2 milionów ludzi oraz 
przy wydawaniu na nich ogrom­
nych sum, jest tym samym co 
trenowanie się dc biegów przy 
diecie głodowej z nogami oolą- 
tanym-i łańcuchem.

Laangażc walismy sfę w wy­
ścig prze ńwko czarowi. W nie­
spełna dwa lata zużyjemy ame­
rykańską pożyczkę. W" tym okre­
sie Stany Zjednoczone poczują 
obniżenie koniunktur} i będą 
wsp'łzawo iniczyć w zdobywa­
niu rynków zbytu. Do tego cza­
su eksport nasz musi wzrosnąć 
dwukrotnie, ponadto winno być 
wzmożona wydobycie węgla, aby 
fabryki wykonywały w terminie 
wzrastające zamówienia i zaipew 
niły zatrudnienie wszystkim zdol 
nyir. do pracy. Jest fizycznym 
aiepoAoUjństwem wykonanie 
tych zadań, jeśli ule zredukuje 
się ilości sił zbrojnych do -pół 
•miliona tym ramym ctosiuiku 
-obohiikow zatrudnionych w 
przemyśle zbrojeniowym. Zwol­
nionych więc zostanie około mi­
liona ludzi, znajdując} ch się w 
najlepszym wieku dio pracy, któ­
rzy by zasili szeregi zatru dnio- 
aych w naszym przemyśle, ko­
palniach i rolnictwie Przez .po­
sunięcie tego rodzaju jednocześ­
nie zmniejszylibyśmy ogromuy 
ciężar, jaki stanowią dla niaszc-

istocie zatradmsń ar- ędzYiicirodowY.ch

Riidd Partii Pracy
imleiilć pollłykei zagraniczną

go kraju zbrojenia:
Jeżeli rząd Partii Pracy „ nie 

chce upaść pod ciężarem swych 
zadań — musi ;m program ten 
szybko wykuwać, w przroiwnym 
razie w Kiajn zapanuję anarchia 

Partia Konserwatywna w swo­
jej żedzy władzy wykazuje nie­
porównaną arogancję klasową, a 
w wch waruniidcb niedaleka 
jest od zbliżenia się do faszy­
stowskiego światopoglądu, Przę- 
trwanie tego kraju, jako wielkie­
go' mocarstwa i przetrwanie de­
mokracji iv Wielkiej Brytanii 
związane są ściśle nie tyiki ( ze 
skutecznym rozwiązaniem pro­
blemu węglowego, ale równtó z 
przezwyciężeniem y rzez rząd 
Partii Pracy poważnego kry„y- 
su, który mis czeka.

Beviii oświadczył ostatnio, że 
głos brytyjski odbiłby się donoś- 
"hym echem na arenie międzyna­
rodowej i brytyisfea polityka za­
graniczna miałaby łatwiejsze za­
danie, gdybyśmy mieli o 10 mi­
lionów ton węgla więcej. Nie 
możemy mieć więcej węgla, wię­
cej domów, w iększego e«.SD«rtu, 
większej ilości żywności i v.wa­
rów oraz lepszego trans-■ortu, 
jeśłi łudz.e przeznaczeni d. pra­
cy, trzyma ii ;ą ta i. ‘ ińrtch 
św iata, dla popierania faszyzmu  
w Grecji albo ui iądzania pogro­
mów czy też prowadzenia w o jny  
w Palestynie.

Kwestią ż.ycia lub śmiei-ci dla 
.rządu Partii Pracy jest zmniej­
szenie oił. zbrojnych chociażby o 
połowę, i to szybko, jeszcze za­
nim nastąpi katastrofa. Oznacza 
to konieczność całkowitej zmia­
ny nt szej polityki zagranicznej. 
Trzel a zatem, aby rząd opar} 
swą działalność ńa zopowiąta- 
niąoh Partii Pracy z okresu przed 
wyborczego w odniesieniu do po­
lityki zagi amczutj j na swoich 
późniejszych deklaracjach.

Partia Pracy oo-Sł. rząd oświad 
czyły, że nasz; polityka zagra- 
niczna rpiera się na ONZ i na 
współ, -racy ze StanŁ.ni Zjedno­
czonymi i Związkiem Radziec­
kim w  ramach GNZ.

Podstawową zasadą ONZ jest, 
że wzajenme zaufanie musi ist­
nieć wśród członków Rady Bez­
pieczeństwa, a szczególniej wśród 
Wielkiej Trójki.______________ _

W dniu 21 lutetu J*46 r. Be- 
/in oświadczył, że myśl wojny z 
Rosją jest równic nięr>c!na, jak 
pomysł wojny ze Stanami Zjed­
noczonymi. Jeślibyśmy postępo­
wali według tej zasady, rząd na­
tychmiast postanowiłby ograni­
czenie sił zbr jnych w t rzeświud 
czeniu, że w ciągu naj jliż~zych

10 lat nie będziemy uwikłani w 
żadną większą wojnę,' i że nie 
potrzebujemy się przygotowywać 
do obrony przeciwko Rosji lub 
Stanom Zjednoczonym.

W Ec.iopie musimy postępować 
w myśl zadeklarowanej polityki 
1 ar iii Pracy, popierając jocjaki- 
styraną przebudowę i ó.iiałaiąc 
na zasadzie śois ~j współpracy z 
Francją ) Związkiem Radziec­
kim. Dotyczyć to powinno rów­
nież bliskich porozumień han­
dlowych z J.1 - 0  ymi gospodar­

kami Fraacji i pansiw central­
nej i wschodi ,icj Europy, oraz 
Związku Radzieckiego.

Skoro tylko rząd w swojej po­
lityce zagranicznej zacznie sto 
aować program Partii Pracy, u- 
traci on natychmiast yupioircie 
konserwatystów, którym- dotych­
czas cieszył się Bevin, natomiast 
uzyska u*u«nie ze strony robot­
ników europejskich, ludów Zwią 
zku RadziecKicgu oraz postępo­
wych kół Stanów Zjednoczonych, 

(Tełepress)

Wilii ktefe cws*
oiwfadiM parlamentarzysta

NOWY JORK, 10.a Jadi dono­
si korespondent agencji . „Ower- 
seas News" z Londynu, przybyły 
niedaw.a. z Grecji iabouraysta 
członek parlamentu, Thomas, o- 
publfeował w prasie Londyńskiej 
artykuł, w którym stwierdza, że 
po całomiesięcznym pobycie w 
Grecji i w rejonach znajdują­
cych się pod kontrolą partyzan­
tów doszedł dtj do przekońania, 
że przy obecnym ustroju w Gre­
cji 'nie istnieje możliwość roz­
wiązania problemu greckiego. — 
Organizacja EAM reprezentuje 
największą raęść bohaterski sgo 
kuchu Oporu Stwierdziłem —

pisze Thomas —  że RAM cieszy 
się najudęKSzym poparciem lud­
ności greckiej Przywódca party­
zantów gen klarkos (Wiwiades) 
oświadczył te 'dążeniem pirty- 
zaptów jest utworzenie t ądu któ 
ry by nadał prawa lemokratrcs- 
ne narodowi greckiemu. M&ikos 
oświadczył tez, że w wyniku u- 
tworzenia rządu r koalicyjnego ę>- 
raz usunięcia -aszystćw z auara- 
tu państwowego i wprowadzeń A 
wolnych wyborów naród zreeld 
w najszybSfyrn czasie odbudo­
wałby swe życie polityczno - go­
spodarcze

Aęspô oyMjcą' sl̂  ©fcradir |
konferencji moskiewskiej

P i e r w s i  s p o t k a n i a . i ; r < m e i n r  m i n i s t r ó w  ‘ '
MOSKWA, 10.3 PAP Rze^omk 

radzieckiego ministerstwa spraw 
zagranicznych oświadczył kore­
spondentowi Polslńcj Agencji 
Prasowej, że wszy-tkie posaedze 
ńia kwnferenoji Rady Ministrów 
Spraw ?8'~rank5znych będą zam­
knięte dla prasy i publiczności. 
Dostęp na salę obrad będą mieli 
jedynie fo sarajłori u-2 y. WycLżiał 
prasowy radzieokiego Minister­
stwa Sprww Zar^anioznych oraz

referaty prasowe czterech dele- 
^aeyj będą ogłaszały jzęste ko- 
mu|nii!:aty o przebiegu obrad.

Londyn, IG. 3. PAP: Koarcsoon- 
Jenx d/lilomatyczny Reutera u- 
ważs że na pierwszy plan wy- 
uuwa się podczas narad noskkrw 
śldch problemy gospodarcze Nie 
mieć. Ekirąc ped uwagę uchwały 
Rady Ministrów Spraw Zagrani­
cznych podoza® ostatniej sesji 
w Nowym Jorku na pierwszym

Thorez osirseya przed 
nieb izp t̂î isfwe1 r. hifN ■p-u.f

W ramach uroczystej cereiuo- 
ni.j ku ęzo. ofiar najazdu hitle­
rowskiego, juka odbyła się w ma 
łej miejscuwuści w departamen­
cie Setne wystąpił z przemó­
wieniem pij!.ywódca ku-.niu dstów 
Lrancusltich Maurice Thorez. Po 
łożeniu hołdu pami.,-1 o ohater- 
skich ofiar hitleryzmu, Thorez 
ostrzegł, że w niecałe dwa lata 
po klęsce hitleryzm avwu pod­
nosi głowę w Niemczech. W wi­

gilię konferencji moskiewskiej 
należy ró./ińeż yamiętać, że nie- 
któiŁy sojusznicy, któ.rzy walczy ■ 
li wspólnie o obaieni-c niewoli hr 
tlerówsltiej, dążą dzisiaj do od­
budowy Niemiec.' W dalszym cią- 
giu przemówienia Thorec przed­
stawił taz jeszcze stanowisko 
Francji wobec problemu Niemiec 
domagając się umiędz/narodowie 
nia Zagłębia Uuhry, ujj zbro­
jowni Niemiec.

punkcie porządku dziennego ziia 
leźć się powinno sprawozdania 
Bidy Koć troili. Rzec? jaan a. że 
oprócz zagadnień, odnoszących 
się 1 ezpośredu.ic do Niemiec, mi- 
nistiowis omówią szereg innych 
spraw.

Min. 3evto zapowiedział, że za 
mierzia uzgodnię z Rządem Ra­
dzieckim sprawę rozszerzenia tra 
ktatu brytyjsko' - radzieckiego 
Równocześnie będzie M „shall 
przy popr -ciu óevhu. starał aę 
przekonać mocarstwa o koniecz­
ności zLwaroia paktu czterech 
wielkich parijtw. Pakt ,;en, wedle 
pŁ-ojekm amerykańskiego, prze­
widuje między innymi 40-1°,mdą 
kontrolę nad Niemcami.

Konferencja moskiewska sta­
nowi również okazję dla minis­
trów spraw zagranicznych do o- 
móuifcnia poszczególnych .-praw 
wzłjen lnie ich interesujących.

Min. Bevin omówi więc "z Mar­
shallem sprawę Palestyny. Bę- 
Izie on nastawał na przedstawię 

nie '‘ ego problemu podczur wrze­
śniowej sesji generalnego zgre- 
madzenia ONZ. Jważa on bo­
wiem, że nie zachodzi koniecz­
ność sastosr- -ania prz/śph-sBunel 
procedury.

Minister iseWn oędzie również 
miiał okazję d > snutować % incm 
Ridr.ult w jprawie meuzgodnio 
nyoh ‘ istotnych punktów, dotyczą 
cyen Niemiec Nie wyiducza się 
również, że toczący się oteajiJ 
w komisji atomowej spór będzie 
przedmiotem narad. Jest więc na 
der prawdopodobnym, że ja  war 
sztaoie konfero icji moskiewskiej 
■majdzio się nie ty’ko spiawa po­
koju z Niemcami, lecz całokształt 
zagadnień których rozwiązanie 
zacieśn i współpracę międzynartr 
dową.

Prngraui etat; konferencji
LONDYN, 10.3. Według oficjał 

nego komimikatu wydanego dzi­
siaj wieczorem #v Moskwie pier­
wsza spotkanie Rany Czterech 
lvlini«tró w Spra w Zagranicznych

pffiryklracj®W tjnu rlomopa zdafe Fiyi' uJeKniiknlona
Mwi arzedsta rc.el Cii*tskf« ! Partii ffonsmaistr^i ej

Moskwa. JO. 3. (IPAP). Agencja 
TASS donot-i, że wszyscy pKcd- 
str_!rtcalele Ohdńskiej Partii Ko-

ńKumstycznej . w 
Namlkiinie udali 
Przed odtotem,

|ćiU J
się dio Yeniany. 

praedistawiiiciel

Juk niektórzy Marze” 
ekrą „uzdrowić" Memeii
ANGIELSKA „RECEPTA” 

LORDA BEVERIDGE’A
W związku z moskiewską sesją 

Rady Ministrów Spraw Zagranicz 
nych, dużo miejsca w prasie za­
granicznej zajmuje problem nie­
miecki.

Coraz częściej pojawiają się w 
pulsie angielsliiej i amerykań­

skiej „recepty" do rozwiązania 
tprawy niemieckiej, których w 
żaden sposób ni® można rważać 
za odpowie inie rozwiązanie spra 
wy pokoju i bezpieczeństwa na­
rodów. Słowo recepta" zastoso­
wano tutaj nie przypadkowo. .W 
engieiskiej gazecie „Observer“ 
został 'jpubiikowany szereg ar­
tykułów o Niemczech, autorom 
których jest F-wenlige Twier­
dzi on, że prawidłowym podej­
ściem do Niemiec jest st~swnek 
_jjr da ciężko chorego. Pizy tym 
B nveridt;e wyraża niezadowole­
nie, że „chorego" leciy jedno­
cześnie „cztere "h lekarzy -, co w 
tłumaczeniu s języka lekarskie­
go na ooiityczn- jznacaa -ueza- 

z kontroli 4 moc.'uutw

nad NiPrticami, stworzonej decy­
zją _ iłjuszników.

I  GL AR USA UZDROWI 
NIEMCY (7!)

Myśl o konit^-ności podchodzę 
nia do Niemiec, 5ako chorego or­
ganizmu, znajdujemy również w 
artykule Gelbritba, kierownika 
jednego z oddziałów Departamen 

. to Stanu Sta nów Zjednoczonych. 
Uważa on, że sprawą kredytów 
na pomoc dli. Niemców, która- 
jest omawii.n.i obecnie na K<m- 
gresie Stanów Zjednoczonych 
„ino większe znaczenie dla poli­
tyki .niemieckiej, niz konferen­
cja moskiewska".

Niedawno w swoim wystąpie­
niu przez radio w,mJÓiprarowni-k 
mku-tre wojny Jtanów Zjetb.o- 
caonych. Peteuen, oz«dn?,} pro­
gram uzdrowienia" Niemiec (a 
także j»ronii), który sprowadza 
się do tego, że Niemcy zawsze 
musieli sprnwadiać żywność; 
aby więc zabezpieczyć Impo.d 
żywności, muszą eksportować in­
ne towary; aby rozwinąć eksport 
Niemcy -otizehują surowców.

których nie nr-ją l dla nstoycia 
których potrzebują pieniędzy. — 
pieniędzy im dostarozą 'pryw.tnc 
banki amerykańskie poi1 kontro 
lą riądó Stanów Zjednoczonych

W odróżn^niu od Gelbrite'a, 
Petersen — osobistość oiiujalna 
— stara się dla ego swój pro­
gram odbudowy przedwojennej 
gorpodarki Niemiec przy pomo­
cy kapitelu amerykańskiego za­
słonić wywodami o demoKut r- 
zacji. Nie tnożaa liczyć na ćlerno 
kratyzaeję narodów, twierdzi on, 
dopóki „nie osiągną one normal­
nego poziomu życiowego i nie 
będą miały pewności polepszenia 
w przyszłości swojej sytuacji".

FAŁSZYWI- ŁZA ANutLO- 
S\SÓW

Dla wyimwiedzi B"iverżdge'a, 
Gelbrhe’a i Petersen^ chara..te- 
rysiyczue jest pomijanie demi- 
litar.-zacji Niemiec, .ikwi^acji 
iłh potencjału militarnego, od- 
.-rzkt dowań i pokrycia straL któ­
re ponlos y narody, ' liiujace po­
kój, skutkiem niemiecko - fa­
szystowskiej okupacji. Teza, że 
do Niemiec trzeba podchodzić ja­
ko do „chorego" potrzebna jest 
im tylno do tegu, aby uzasadnić 
żądanie „uzdrowienia", lub ści­
ślej, odDudewy nieirieckiej go­
spodarki, w pierwszym rzędzie 
p.zemysłu, nu dawnej poosla­

wie. Stoi to w jawnej sprzecz­
ności z zasadami, ustalonymi 
przez sojuszników w stosunku 
d- Niemiec na konferencji ber­
lińskiej. Wiadomo, że postano­
wieniu tej konferencji mówią o 
.loruec-ncścl -rzepro-. /adzeuh
„zup '.BPA) rozbrojenia j demili- 
taryy.cji Niemiec, likwidacji ca­
łego niemieckiego przemysłu, Ttó 
-y może być wykorzystany do 
produkcji wojennej".
MOWI SIE TAK, A ROBI Sir] 

CO INNEGO 
Charakt jrystyczne j“st oświad 

ezenie w przeglądzie dyplomu 
tycznym „Daily Telcgraph" Her- 
herte Ashleya starającego śię 
dowieśó ze uwrroumienifc p_ez- 
damslde, teori, tyc-nle r.drowe,
jest katastrofalne w praktyce".— 
Abhley wyjawił niechcący, istotę 
polityki, którą wyznają niektó­
rzy (htiałaczę angielscy i amery- 
kańsęy: móv.j się jedno, a rooi 
Się ca innego. Ale zapominają 
oni o jednej ba-daso ważaej oko­
liczności: doświadczenia z okresu 
między Wersalem i wybuchem 
drugie; wojny światowej nauczy 
ly narody oceniać działać.y po­
litycznych nie według ich słów 
i deklaracji ale wydłuę ich ko" 
łuretnych czynów-

lóocnuinaatycziiiej Partid Chm Dum 
biiu złożył oświiadiczeniie, w któ- 
ym powiudEóał m. im.: „elementy 

miMlapystycziiie Kuoćn iJtaogu
zerwały jcin stoô mite konitekt 
Partii K jimaniot; czirw j -/. k uomto 
tangiem, który trwał 10 lat.

Woj.aa domDwa zid^e się być 
MieMmiiikammia w tej -,} puacji.

Wynikiem jej będr, miii;iioin.y o- 
fia". R„zi'ltaty tego walonego kaw 
ku pecziują w majWiższej przy- 
setaśOi raa swej właaaęj skórze 
inicjatorizy mdihiaryśtymnej poli­
tyk’ Kuiomintainigu. Komu-ASA 
dilaTłCy koirut; ćuoiwaó będą \ćal- 
kę o óieinoiiBraoję i pokój, wie- 
dżąc, że toduiie miłujący pokój 
■ikażą im poipcreie.

odbędzie się dziś o godz. łC-t^ 
czasu moLdey-skiegu, Będzie tć 
sesja pleiu-roa z udziałem- wszy­
stkich doradców i rzecrozii&u ■ 
ców poszczególn. ;h delegacji. Po 
siedzeniu będzie przewbdarczył 
radziecki nuoistar spraw zagra­
nicznych W. Molotow. Na po­
rządku obrad znajdą się kwesfeie- 
proce^iuralne i sprawa porządku 
obrad jesjd, Waste, .na posiedze­
nia będą się (dbywały dwa razy 
dziennie, rano i po południu.

Obrady Rad} Czterech Mini­
strów toczyć się będą w u li ko­
lumnowej ?ałacu Letnicz ego, po 
łorójego o kilka kilometrów od 
Moskwy.

W ciągu dnu. dzis.fcjaiego od­
były się nieoficjalne spotkania i 
.„zmowy poszczególnych głów­
nych deJegał.ć v konferencji mo­
skiewskiej. Brytyjski minister 
Bfcvin odbył krótkii spotkanie z 
rrdn. lvis ,-shaliem. Pi :edstawicifll 
Francji min. Bidault złozył dzi­
siaj wieczorem 'wizytę na Krem­
lu, ';dzie rozmawiał z min. Mo- 
łotowen.. Min. Bevin rozmawiaj 
również z ministrem Mołntowem.

E rytyśsko-wlosl rie
r o z m o w y  f in tm s o w e

nę = iwi. oraz możliwość po_
djęoiia na nowo stosunków ham- 
jlowyiuti mdiędzy , Wielką Bt yitP- 
n,ią a F/łochaiint

Aii&ia pwitina jionbść 
osiiJ^wpi-zbiność

Mąjkwa. 10.3. (NAR) Pismr „Kpa 
anaja Zw ie^da” umieściło arty­
kuł, stwierdzający, iż Austria po 
winna ponieść odpowiedzialność 
gdyż od początku wojny była 
wierna sojuszniczką Rzesz” Nie­
mieckiej Wszystkie rezery". Aur 
strii ih pały' jej potencjał gospo­
darczy Juzyły państwom .osi-

■Lendyi., 10.3 (PAP) Do Lon- 
dyinu' przybyłe włoska komisja 
óainidiloiw'- w celu przejjiLwadze- 
niH pertrak-?icji wnaineow^cli i go 
jpo.iarczyt h. W skład misji 
wetoodzą. minister pełr> orno .oy 
we włoskim Minisiterstwie .Spro .; 
zijiąrainicłmiyidh dr. Nascia, dyrek­
tor iHMndisiji walutowej prof. Cara 
li, asitęipca kierowindl.a Wydziału 
gospodarczego, banitau wło,=teiego 
tir- Parravlci«ii 

Na czele misji ftoi dyrektor 
baińiku włosiOego tir. Mtinii-neRr, 
który oświad®! przcdsia-ąficie- 
lom prasy, iż imaja omuiwi stro-
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l- chwaltiiiy aiedawnn przez Radę 
5©niisfrów projaikt ustawy o pła~ 
*“ *  łnw es^-jyjnytn  przew iduje po 
-tronie wydatków na rok 1947 — 
■»uir>3 e .górą 85 ipjMarćów zł.

Juko jedno z 'ważnych źródeł 
Pokrycia wyraj anionej s-umy — 
ustawa wskazuje na „środki uzy­
skane w ramach śteisuiiKew go­
spodarczych z zagranicą”.

O jakich środkach z zagranicy 
jest tu mowa? Jasne, że przede 
■Wsaystfhim mowa jest o tydh 
środkach, które uzyskamy drogą 
eksportu naszych wyrobów prze­
mysłowych.

L o ty o l czasową naszą sytuację 
w tej dziedzinie charakteryzuje 
dość ostra dysproporcja między 
tym co jesteśmy w .sianie wy­
wieźć z kraju, a tym co chcieli­
byśmy i puitrzae-bowalibyśmy przy 
wieźć do Lraju.

W porównaniu z rokiem 1938 
jow o jenny nasz eksport skurczył 
się do jeinej cawat tej jego war­
tości. Sam asortyment wywożo­
nych artykułów Sjp-dH po wajnie 
z fc liski tysiąca dlo 200-tu’' arty­
kułów. Szereg produktów jak np. 
fflrżewo. żywiec, masło, len, na- 
sicmi itd., które kiedyś wzboga­
cały ras= eksport — dziś — nie­
stety — oociązają nasz impurt.

W roku 1946 przywieźliśmy do 
kraju tow-rów na sumę Łiisjso 
4Ć6 milionów dolarów. Nie za- 
ripaicoiło to jednak naszych na/j- 
plniej^zych potrzeb.

Na rok 1947 podnieśliśmy su­
nę prąywozu dc 510 milionów 

Joiturów. Różnica między tego­
rocznym, a zeszłoi ocznym przy- 
wszem polega jednak nie tylko 
ra różnicy w ich liczbach jibso 

lutnych. Głwna różnica tkwi w 
samym icih sfcładlzie wewnętrz- 
nym. W zeszłym roku na 466 mi­

lionów dolarów otrzymaliśmy z 
UNERA wyrobów na 310 milio­
nów dolarów ■— to znaczy około 
67 procent. .

W tyta roku UNRiRA się koń­
czy i 510 milionów dola; ów. nie­
zbędnych nami na sfinansowanie 
przywozu będziemy musieli wy- 
goispodm owiać przede wEzysitkilm 
z własnego gospodarstwa.

Naturalnie na tle tej sytuacji 
przyjdzie nam z wielką pomocą 
styczniowa umowa z Ameryką, 
która odmroziła nam nasze złoto 
óraż ostatnią pożyczką w złoicie 

KiZjBkuną od Związku. Icadztec- 
kiego.

Naturalnie, że Rząd roiba dal- 
aze wysiłki w kierunku, uzyska­
nia no./ych źródeł 'kredytu (per- 
trakitacje handlowe z Anglią).

AJe trzeba zdać sobie syrawę 
z tęgie, że główny ciężar -ido/by­
cia niezbędnych śiuckców dla na- ■ 
szej odbudowy spada przede 
wszyis Ikiir. na. nas, na cały naród.

Wydaje się nam, ze spuidozeń- 
stwo nie zdaje sobie jeszcze do­
tychczas spiawy z ogromu wysił­
ków na które należy się zdobyć 
i że panuje u nas w tuj ddecWnie 
zbytnia beztroska

Słyszy się nawet nierafc w iob- 
mowach z ludźmi narzekania, że 
za dużo wywozimy.

Mus.my dołożyć maksimum 
starań, abyl jeszcze bardziej zwię­
kszyć narz ek. port.

Na tym punkcie koncentrują 
się w roku bieżącym wszystkie 
nasze główne wysiłki gospodar­
cze; i te, które idą w kierunku 
zwiększenia wydaj nośca pracy, i 
te, które są skierowane ns osią­
gnięcie maksimum oszczędności 
w materiałach i finansach i te, 
które usprawniają naszą produk­

cję pod kątem wi-efeania jej .licz­
nej racjonalizacji, lira wtęksar. 
część produkcji naszej wywiezie­
my na r ynki ś wiatowe tym wię­
cej przywieziemy do kraju nie­
zbędnych nam maiszyn, skór, su­
rowców, koni, krów, tłuszczów, 
tym prędzej się odbudujemy.

Jest jeuzcro iedno źródło zwięk 
..zenia naszego importu dlu kraju. 
Tfewi ono we wztauaieniu wd -̂

portii ze strony prywatnego sek­
tora naszli gospodarki. Zasada 
pj jwijmna oyć następni jc.a- każdy 
pnoduee.it lub kupiec eksportują--. 
c> jest na^ym’  sojusznikiem w 
wćjHioe o. odbudowę Poistai.

Musimy pamiętać,, że Od wy­
brania bitwy o eksport zależy w 
dużym stopniu zdobycie mate­
riałów na odbudowę i. realizację 
uchwalonego niedawno wielkiego

kszegc zainteresowania <ffla eiks- | planu inwestycyjnego na 1947 e

Gospodarstwa czekają 
tfa r o ln ik ó w

f$a Pomorzu Zachodnim 
znajduje się jeszcze pewna 
ilość gospodarstw, które moż 
na natychmiast objąć, bo­
wiem są w stosunkowo do­
brym stanie i tylko czekają 
na osadników. Gospodarstw 
takich o Wielkości do S ha 
jest 757, większych od 5— 20 
ha jest znacznie większa licz­
ba bowiem 1744. Od 2 0 --50 
ha jest wotnych 300 yospo-

K r e d y t y  nes o d b u d o w e
Ministerstwo Odbudowy przyzna 

io dla woj. olsztjCsdego w ramach 
planu trzyletniego kredyt na odbjt 
dowę w ogólnej wysokości
r1»™nwTTium irimn - f i  n i u M m a — nim i i w i inM I l l

Przedłużenie terminu uli, 

rzemieśininzycii
Muiister Przemysłu przedłużył 

moc obowiązujących przepisów o 
ulgach » m>sowianych do termina­
torów przy egi.aminach na «ze- 
lajlników.

Przepisy te na niocy rozporzą­
dzenia z dnia 30 grudnia 1946 r. 
zostały przedłużone do dnie. 31. 
grudnia 1949 r.

W ter. .sposób terłninątor^y mo­
gą nadal składać egzaminy w o- 
becności delegata Kuratorium 
Szkolnego o ile z przyczyn uza­
sadnionych i od nich niezależ­
nych nie ukończyli szkoły do­
kształcającej i nie posiadają świa 
dectwa szkolnegp.

312,190,606 zł., z czego 877,278.000 zł. 
na odbudowy wsi i 34,930,009 jfe na 
odbudowi; o-.Iiół wiejskich i miej­
skich.
I Kredy tf przeinaczone na odbu­
dowę wsi zostaną zużyte na remont 
uszkodzonych wcgl zniszczonych 
gOapodarstvr i budowę nowyeh na 
terenach roupi rcelowąnych mająt­
ków ziemskich. Flany odbudowy i 
budowy nowych osieuli ją już w 
przj gotowaniu.

Przypuszcza się, że jtr^ymac“ 
kredyty rta odbudowę wsi wystar­
czą na wyremo, .towanie około 3S99 
budvnkóv mieazki-.lnych i budowę 
okolu 350 nowych, prży czym nale­
ży zaznaczyć, że nowe budynki łą­
czyć w sobie będą mieszkania i po- 
mifcszt-ienie dla inwentarza żywego

Z przyznanego kredytu na odbu­

dowę szkół uia njMst prz-pada kwo 
ta 23,460,000 zł., 41? wsi — '1,410,009 
żl., z czego na przedszkola dla miast 
przyznano 100,001 zł., dl* wsi — 
320,900 zł., na szkoły pov sa jchne 
dla miast — 6,729,090 zł., dla wsi — 
3,369,699 zł., na opiekę społeczną 
dla miast — 6,560,000 zł., dla wsi — 
5,760 009 zł., na internaty—1,600,000 
zi., na szkolnictwo zawodowe — 
5,600,000 ił., na szkolnictwo średnie 
— 1,200,000 zł. i na licea pedagogi­
czne i szkolenie r auczycieli — 
2,240 000 zł.

W celu usprawnienia prac pfc-y 
odbudowie projektuje się rozszerzę 
nie sieci składów Centrali Mat. Bu­
dowlanych na gminy, na terenie 
których odbywać sie będą prace 
budowlane.

dhrstw,
100 ha.

a fłO o wielkości do

W związku z .napiętą 
diw’zową w  Szwecji, bank emi­
syjny już od 20 lutego rb ■wpro­
wadził obostrzoną kontrute dl® 
wniosków n® wpłaty zaliczkowe 
w  odniesieniu dt szeregu artyku­
łów 1'iksusowych. Również pań­
stwowa komisja handlowa pgra - 
.liczyła udzielanie zeswoleń im- 
Tortcwych w tych gmni^auh, w 
jakich zrządzenia te nie kelidu ią 
z istniejącymi umowami haiidlo- 
ivyr.ii.

Według informacji ze ster 
imarodajnych należy się liczyć 
r, jeeemę dialej kłącjrmi ograniczę 
nianu. Przewodniczący szwedz- 
kiegn awiązikii hurtowników ape­
luje dc szwedzkich importerów 
o zwiększoną samodyscyplinę 
PK2y przywozię.

W najbliższych dniach mają się 
rozpocząć w Londynie rokowania 
w  ‘ prawie wymiany .towarowej 
między Szwecją a Anglią na naj 
bllż&zj okres 12-m.Iesięczny, roz. 
poczynający się od inaraca br. 
Ostatnia uchwała brazyliskiego

banku emisyjnego o wstr^ oia- 
niu zakupu funtów -  igięlsikich 
oznacza nową trudność dla 
szwedzkiej sytuacji wójlutowej, 
Albo 'dem Szwecja mogła detąd 
dokc tywać zakupów w Brazylii 
poprzez żużjicie swoich wielkich 
należności w funtach. Szwecja 
zakupiła w Brazylii w roku 194o

towąiągw za 122 raf?, kffićęn, a do 
s <air(czyła towarów tylko izą 74 
mii. koron. Wynikające stąd sal-' 
ćb bierne w sumie oko|o 50 mii. 
koron rzv 'edzkich, będzij musia­
ło być wyrównane w przyszłości 
dolarami, olbo innymi twardymi 
dewizami.

A p e l M b .  H d b k t w a  i R e fp m

io chij.bw
Komitet Bkunioi.iicznr Rady 

Ministrów postanowił orzeprowa 
dsać rejijatrouoję stamu abetóa w ca 
3ym kraju, według stanu z  15 
lutego br. Rej straoja sra na ce­
lu cstalenie znajdujący (dx się w  
ikraju ’ zapasów, hj=s<jetiioy, M a, 
ję. jrriienia i owsa w stanie . młó 
conyro i meotnłóconym oraz za­
pasów -ńąki i kasz. Pn-y sporzą- 
uzarau rea,iamenct będzie brana 
pod uwagę wysokość zapotrzeboc 
waiŁiia własi.ego goepodairsti a dó 
czaić nowych zbiorów.

Rej.stracja nie dotyczy mająt- 
I ków, podlegających Zarządowi 
1 Państwiwycn Niea ucb om Ziear,-

sldidh i Faństwowcj Hodowli Ro­
ślin i ma na celu jedynie rorit .- 
towanij w*aóiz adminisi^-acjjnych 
w roBmioszezenu1. i ilośćaćh znaj 
dujących się w  krają zapasów 
zbóż.

Niezależiiifc od tych gospo­
darstw gctowych mtych- 
Rii-asl 4o objęcia jest pewna 
ilcść takich takich, któte wy­
magają ty’ko niewielkiego re­
montu (ooniżij 25 proc.). Go­
spodarstw 7 wielkości do 5 
ha iest 125S, do 20 hu 3?5 
do 50 ha 835 a do .100 ha ?90.

Ostatnią wresŁcie grupę 
stanowią gospodarstwa znr 
szczone (powyżej 25 f>roc,), 
które wymagają dużego 
wkładu prucv i kapitału. Tych 
gospodarstw do d ha jest 
2372, do 20 ha 4259. dn 50 ha 
i930 i do 100 ha 5/6 Należy 
tu zaznaczyć, że na żyznych 
obszarach ziemi pyrzyckięj 
rozpoczęto już remontu w s-* 
nie gospodarstw’ nawet zni­
szczonych w więcej niż 25 
proc.

Cs??traf!fs s p ś ls fe fe ln i  

c l ia łu f l i i i f c r  ch oa . i m b w o -  

cr«s>ić zakłatfy spśłfeliM
Oa, orał® gospaJai jze spółdziel­

ni pracy wytwórczych wystąpiły 
o uiwzgięór" aut spółdzielni w 
programie inwestycyjnym.

17a czofu patrzjb spółdzielni 
WT^Hwa się zagadnienie budowy 
suazami drzewa na Podhalu oraz 
tmowo cześn; '-jr a urządzeń dla 
przeróbki materiałów droewnych, 
co timi^zliwl podniesienie i-akośt" 
obróbki drzewa niezbęduegc do 
produkcji galanterii'' drzewnej 1 
przemysI,i ludowego.

Równocześnie podnuszena jest 
sprawa buduwr składnic i maga­
zynów eksportów ch w Szczeci­
nie i Gdański:

Repatriacja niemieckich praco­
wników rolnych z obszaru Ziem Od 
zyskanych stworzy konieczność za­
trudnienia lic majątkach pozostają 
cyca na oaszarze Ziem Odzyska­
nych pod zarządem państwowym 
yięks/.ej liczby polskich robotni- 

;>SW rolnych. Akcję werbowania ta 
kich robotnikow przeprowadzają 
m. in. cddzialy terenowe PUR-u. 
Niezależnie jednak od konieczności

Radakęja „Odrodzenia” ogłosi­
ła liedawuo konkius pL t. „Któ­
rą, książkę owulecia uważ-m za 
najlepszą”. Konkurs ten wzbu- 
-Łał luże zainteresowany ctzy~ 
siników, jwiadezy o tym wiel­
ka ilość uczestników, a tukże 
fakt, że niektórzy uczestnicy 
przysyłaj oapowiedzi z zagra­
nicy.

Najnowszy (9) numer „Gdro- 
iazenia’’ przynosi w  miki konkuT- 
tn a' także listę nugrodzcnych 
Czytelników.

Ten san numer zawiera 
wKenksfronną kereóiwndwncjg 
Z b i j n i e w a  B i e ń k o w s k i e -  
g «  z Francji, którą cechuje 
■zmikiiwość w osądzie najnow- 
uzfcji kierunków w literaturze 
j  ■ u tskiej Inny aatu aiast cha­
rakter ma arfcitul J. N. N o w a ­
ka  informujący o żrrein poli- 
«3k*Knyn» USA.

W dzialę poezji spotykamy 
jffiapiski” J. P r z y b o s i a  a 
także ;..1_szo W .S ło fao fin ika ,

111 a k -o w i c z ó w n e j i
C z a r k a w s k i  ej.

W serii essayów autobiogra- 
•lcznyoi, St. O t w i a u w s k i  za- 
miesz- a artykuł p. i. „ jad  zo- 
stiiłej [ pisarzem?’’

recenzje teatrah.j rayrezentu­
lą m. tn. prace T. P e i p e r a  o 
(„Iforaeize I Orch:4eiM) i J, A. 
S z c z e p a ń s k i e g o  (o . eper- 
tuarze rewiowo peretkow. m w 
Krakowie).

Nowy 'om poezji W. Brońiew- 
skieyo n. t. „Kteyk istateczny”  
omawia H. 7 « s l e r ,  o  innycu 
Mcwych wydawnictwach piszą: 
S t  f a p e e ,  w.  L e c h ,  Z b i g ­
n i e w  P r z y g o r s f c j  i injit 

Przeglądy rasy nlemiockiej i 
jueskieJ dopełniają inform.Łoyjne.ł 
szęfjsi numerc,

D^iał ilustracyjny jak zw.. Me 
bogaty: celą koiumrę poświęco­
no wspólcŁemej plastyce ślą­
skiej, „Krcriki; ilustroji.ajia” zaś 
inforjiuje o najnoi,'szych eda- 1 
rżeniach kulturalnych.

przesiedlenia na aiemie UdzysKarie 
w obeepym sezonie około 39.009 ro- 
bjt. kó w rolnych należy już obecnie 
poczynić przygot iwauia do plano­
wego zorganizowania akcji żniwnej, 
wymagającej dodatkowych sił robo 
ózycL.

W ub. r. w alccji żniwnej na 'Sie 
tniach Odzyskanych wzięła udział 
młodzież akademicka i niłodzież zor 
garażowana w związkach młodrieżo 
wych. Akcja ta nie dala pełnego 
wyniku. Niektóre grupy młodzieży 
bezskutecznie szukały wskaza­
nego im miejsca pracy, w 
terenie nie przygotowano nie­
jednokrotnie kwater i zapoa 'rże­
nia żywnościowego, wreszcie tapp- 
nowai chaos przy wypłacie deputa­
tów w naturairich. Celem uniknię- 
ęia tych przykrych objawów bi.ku 
orgaaizacj, należy ę. r. bieżą :ym 
już obecnie przystąpić io i ł łlenia 
ilapu pomocniczej pracy młodzie­
ży w akcji żniwnej na Ziemiach 
Odzy okanych.

Władze osiedleńcze cuwołują się 
i w tym reku do młodzieży o po­
moc przy zniwacL Fi szczegółu, oc 
ganizacje i związki młodzieżowe 
winny zorgar.izowac wyji.zdy swyc'

członków na Siemię Odzyskane do 
prac żniwnych w tan sposób, iby 
połączyć pracę żniwną z W; poczyn- 
1 Jem. Yłauzo ze swej strony o bie- 
cują wszelką nomoc, przy czym 
ustalono już, że wynagrodzenie de­
putatów" młodzież otrzymywać 
będzie od razu na miejscu pracy.

Na istniejące us terenie Polski 
26 razami lnu, 22 z n?oh pcz&pa 
da na tereny I hlnego Sic Na 
ogół y otoSoPr 10 tysiąc,/ ba za­
siewu lnu, Dolny Śląsk j ‘ ;Jał 1760 
ha, w tym 300 ha u drobnych

. Otwarcie aiosta 
drogowego 
w Tczewie

W dindiu 8 marca br. w 'lczeiwie 
otwarto w obecności wcjewoóy 
gds.,.skf ego .jjnż. Żralika i nr-jeiteta 
wisieli imistytucyj państwowych, 
saraorsądowydi oraz zaproszo­
nych gości — most drogowy na 
Wiśle. Noiwoatwarty most ma 

gospodarcze

Ito iazd  fis
t j r .  iM u n iN d r  ego Funduszu 

JWine&caest
Do Wazszaar pil syil

pnzez Belgrad i Pragę czeską dyr 
MiędzynaŁ-oamwe''''1 Titnidiuszu Mo 
netasnegj w  Waszyngtonie min. 
dr. Jan Mladtk t sierr poimfor- 
lnowania putskfch ^zynnikói 7 go- 

oidarezyćh 6 pracach przygot j- 
yawczydi funduszu, w  uwiąjteu 
z y ciacrją ckonioirniciza_4 i fłnan- 
sową w  S"’ąnaicł Zjeuuoczcxn; -h. 
Jak '.sRadbir o zaidsiniiem fundussu 
monetarnego jest dążenię ćto ste- 
hilzaoji walut i ich wizaSemaed

frfflŁe-wiafjo
W ramach umowy połsku- 

szwajcarsikiej jrzemysł spożyw­
czy nr zapadzie kompensacji o- 
trzyma 7 tys. mb gazy irRyńskiej 
dio sit icrochmalnianych dla prze­
mysłu ziemniaczanego, 6 ton o- 
lcjków dla przemysłu cukiemi- 
niczego oraz 'przemysłu namia­
stek spożywczych, wreszcie 
700 kg ■ waniliny. W zamian za to 
wyeksportujemy S0O ton płatków 
z i eniii i acz anyuh, 40 ton grzybów 
solonych, 1 09 ton korzeni cykoiii,

500 ton mączki ^oenmk.c3ainen. 
Waciość artykułów s&^mpenso-

. rmiienliailu... jc  .. łWetępna prace, 
jakie zostały już -wpo c-Ątkown- 
ne, idą w  kierunku ustalenia pa­
rytetu wednt. W Belgradzie i 
PradES djrr. B3 adek ^rzeęt owa- 
<Mi szereg rożnów na temat 
prac związanych z przyszłą dsia 

funduszu m-metamego

^anta/torów i 900 ha w ZPhró 
Opiuszczdni j oraz v«ielkie saiss- 
cze” Ja w plantacjach lnu spowc- 
dowdły opóźnienie rerwoju prwe- 
myshi roszaiuiczego na terenie 
Dolnego śląska. W 45 roku dćko 
nywaiió sprzętu hic zmobilizowci 
nyiuj siłami pracownilców innych 
za1 ładów pra^y, any uchronić 
.plm od1 ■zr.jsziczenia..

Rok 1S46 był już rokiem i/ lano 
wej cdhudoi rv na tym cdcinki., 
specjalnie oć .chwili ote.jnnain.ia 
kredytów inwestycyjnych ten, od 
sierpnia uh. r.

Bokoncao też prawit całkowi­
tej repok nis acjj w zaklaiach 
pracy. Jeśli w roku 1945 ^aję- 
tyc1'  było w przemyśle roc-ami- 
ceym na tejrerte Ziem Odzyska* 
nych 122 Polaków i 341 Niem- 
córr te pod looniiec 46 r. praco- 
WŁio w tej dzietkink. 2.262 Pola­
ków ł tylko 34 Nięmców.

W chwili obecnej fpządfrsl a-o- 
szigmezy obsługują przemysł 
łniarski w 30 pioc., pozostałą zaś 
czc§ć sprowadza Sie z zagranicy, 
głownia ze Zwriązki, Radziecki &- 
go Po odbudowie zniszczonych 
obiektóy. na Ziemi X,ubu.skiej i 
Mazurskiej polski len zaspokoi 
nasz rynek w 45 proc. a na rok 
1949 nr. w et w 55 proc.

Cukru jest pod
a spekulanci wyąefcfe bsraike

.usiłują
łęjady Inieżne oraz zLJża- 

‘jąoe się święta dla s/woich inte­
resów i  p r i  pozorem trudności 
irau^ortowj rh śruL-jją ceny, — 
cEyan wywtiłejią satusjnfe ^włęk.- 
sBory Popyt na cuikier.

Ciaża te aSocfe ma "wyraźny 
wanyteh wykosi pół md. ftwnkow ; arabter przestępczej spehula :ji. 
szwajcarskich. J Oukm fest dosyć i w każdej

"I*®  no ood Ttóidji zamknięty
Y.oje .cjdzkj Lomiitet 

Sci Se most u® O irze w KnSEu fest
aaa: tenięty dla n-Jra. • 

libjaja jjłiCr nosty- ., a O^SosS- w 
OiStóii.

po&fe CD t e
i *V> ad-

ilosei można go nabyć, „śpclem” 
rozpoi-ządss. takim zapadem, że 
■wszystkie spółdLdsLnte -i kupcy 
pryw tni mogą o te  mać culdac 
w ilościach dewolnych. Po nie- 
zmienionej cenie.

Z n M f  p e fs o n a ln ®  

w  M ? s & y m c f f w y m  BMfei! Odbuito m i nozwojii 
fMpo*tard|Si| -

Nowoo brany prezydent Miedzy 
narodowego Banici — Joiki Mc 
Gloy zami.Yicwal ty-cepiezydąn- 
fem tej Instytucji dyrektora „Ge­
neral Foods Corp.’ Robota L.



si? ł TRYBUNA ROBOTNICZA

CSsęść Zakładów, m ianowicie ga 
zoi*'nia pcvsTAłf w r. 1.36o 
dopigro z chwilą dołąćsfikia wo­
dociągów i elektrowni, które na­
stąpiło w r, JS33 inataJa wpTOv/a- 
1 :on« obecną nazwał Miojakis Za- 

kłady iJrzem»3ł(/we, Przez skoma- 
• 60vanie oddżińiń*w elektrowni i 
śmdpciągów .rozwój. Zakładów po- 
at^powdl w 'szybkim.'tempie na 
przód.

Lata wojny i okupacja odbiły 
śle bardzo ujemnie na stanie M 
Z. P.

Na j\v ażni e jszym u rz ądze ni sin
gazowni jest piec gazowo - komo- 
rowy, który potrzebuje pieczoło: 
witej opieki, a którego koszt wy­
budowania wynosił przed wojną 
kilkadziesiąt tysięcy złotych. — 
.Pleć gazowy, ktprego normalna 
temperatura wynosi 1.200 stopni; 
posiadał, w chwili ohjęcia zakła­
dów przez wildze polskie zaled­
wie 100 stopniicczyli został całko­
wicie unieruchomiony„ Drugi piec 
gazowy stojący bliżej mostu ido- 
drzejov.'skatgo, został na skutek 
wysadzenia tegoż mps’u poważnie 
uszkodzony, tak że potrzebo y był 
dłuższy i gruntowny remont, by po 
uownie mógł być oddany do użyl- 
ku. Na skutek unieruchomienia 
pieca i pod wpływem działań 
atmosferycznych, przewody guzo­
we pozamarzały i popękały. Koi" 
ciół parpwv. służący do napędza­
ni s maszyny parowej, ogrzewania 
zfciornikóv’ i ubikacji urządzeń 
gazowych był nieczynny i czę­
ściowo zdeKompłetowany. Wiele 
.innych kotłów i zbiorników zosta­
ło także uszkodzonych, lecz już w 
mniejszym1 stopniu. •

| Z  ełiwilą obj ia Zakładów prżSz 
:ć ; wlahzc polskie mała tylko gar­

stka pracowników spośród tyćn, 
.którzy pracowali przed wojną i w 
czasie okupacji, wróciła do pracy 
do M. 2. F.

Brak prądu i wódy Utrudniał w  
w ielk iej mierze- -ałkowite urucho­
mienie zakładu Trzeba była prze­
de wszystkim •>-,zabezpieczyć piec 
qazowy, przeć całkowitym znisz­
czeniem. Dzięki szybkiemu rozwo­
jow i wypadków okupant ni.e zdą­
żył wyw ieźć zapasów węgla, i kok 
su, eo umożliwiło szybkie urucho­
mienie pieca gazowego i ut.n.yijia. 
nie go w stanie zdatnym ao u- 
iytku.

?o usunięciu wszelkich nraków 
przystąpiono do produkcji gazu.
Uiuchćmienie, lastępowało sto­
pniowo, a » ze względu na ba­
dania wszelkich -aparatów, które 
rno.giy, posiadać jaicieś uszkodze­
nia, a których me można było do- 
tychrzas zauważyć. Gdy okazało 
sSS. ze  wszystko jest w. poiządku 
podwyższono produkcję gazu o aO 
proc.

Obecnie gazownia urucnomiona 
jest prawią w 100 proc. i produk­
cja jaj iwnosi 1.530 nr1 gazu — 
a więc równa się produkcji z ro­
ku i939i

Dalsza produkcja gazowni i za­
opatrzenie mieszKańców miasta u- 
zależnione jest od posiad luia 
względnie otrzymania właściwego 
węgla koksującego oraz od odpo­
wiednich środków trr jspoito ych. 
Środki lokomocji, jakimi rozporzą­
dzały Zakłady w r. 1940 nie były 
wystarczające,' dopiero z końcem 
ub. roku trudno§ci ta .zostały usu­
nięte przez intensywną pracę w 
zakresie zorganUowadia środków 
transportowych. W dalszym pla­
nie,prac na r. 194? pozostaje od­
nowienie sieci gazociągu wej na 
odcinku długości 400 m, i odno­
wienie sidci wodociągowej i elek 
trycznej na długości 1,100 m, po­
nieważ przedwojenna miedziana 
s-ieć elektryczna- została przez 
Niemców zamienibną na żelazną. 
W związku ze zwiększeniem się 
odbioru prądu w gminach Brze­
zinka, Brzęczko wica i Cmok, prze­
widywane jest ustawienie trzech 
nowych transformatorów i załeże-- 
nie nowych kabli >vys6<kiago na­
pięcia. Prace te w krótkim czasie 
zostaną dokonane. Ml Z. P. obei- 
nu.ją przestrzeń 5.660 m kw. i w 
skład ich zabudowań wchcdzą: 
bady-nki administracyjne,- warszta­
ty, kotłownie, budynek gazowo • 
fabryczny oraz magazyny. Pod

,- W  dniii 8 bni. odbył| się u; Do­
mu Kultury v Katowicach dal­
szy odc-./f z cyki.u wykładów dla 
nauczycieli.-, .,p Polsce < świacie

;fŝsaSBS0k

Komisja Cennikowa przy Urzędzie Wnjewódzkirn Wy­
dziale Aprowizacji j Hąmiiu ustaliła. r, ważnością od dnia 
10 marca następujące ceny wolnorynkowe: Detalicznie: 

chlefc żytni 90$ 1 kg 96 zł.; chleb żytni 80r» i kg 
26 zł.; bułka p-.zenm wagi 1 kg 80%-wa — 60 zł.; 
70%-wa 68 zł.;^bułeczka pszenna wagi 60 grani, za 1 
szt. 80%uva 4 zł.; 70%- wa 5 zł. Ceny mąki w detalu: 
za 1 kg. żytr.ej 90%-wej — 28 zł.; pszennej 80%-wej 
58‘ zł.; pszennej 70%-«ve.j —■ 65 zł.
Poza tym z dniem 7 marca ustalono cen? jajka w de- 

1 talu za 1 szt. na 16 zł.; jako cenę wyjściową do dal­
szej obniżki.
Ceriv obowiązują na ter en i'1 okręgu przemysłowego: 

w  powiatach katowickim, będzińskim, bytomskim, gliwic­
kim, tarhogórskim, we wszystkich miastach wydzielonych 
z tych powiatów oraz w miastach Zabrzu, Sosnowcu i Za­
wierciu.

współozesnym” o®» mizowany
rzez Wydzriął Oświatowy KW 
PPR m  Biedy polityki we ■ 
tfpęfrznej Piaski praedww.-A.-śnio- 
wej”.

Tow. Berek w swym odczycie 
oosatmie praedstaąyił prawdziwe 
oblicze naszych przedwojennych 
stosunków wewnętrzny cli, od 
czas” odzyskania niepodtegłości, 
"ż do wybuchu drugiej wojny 
światowej. Uwypuklił błędy obo­
zu -lewicy polskiej, w pierwszyćn 
okresach niepodległości. i oświe­
tlił rp-lę rządów ugnifywań raca- 
Włeowycai aż dr objęcia władzy 
przez Piłsudskiego jego daiszą 
waucę o wpir-ow-idżenie dyktatu­
ry sanacji, której linia politycz­
na na polu polityki wewnętrznej 
go^odańaej, oświatowej i burda 
nej przesia-Knięta była jedynym 
dążeniem utrzymania się przy 
władzy, obroną pozycji magna te 
rii i kapitałis1 ów krajowych i 
zagranicznych i wrosim ustosun­
kowaniem się do rzeczywistych 
interesów  ̂ całego narodu polskie­
go. Katastrofa Kampanii wrześ­
niowej była już tylko logicznym 
wynikiem błędów całej tej poi i- 
tylei. . ‘ • ,

kierownictwem wiceburmistrza oh. 
Laska Zakłady grzyb ra-ty swój 
da urny wygląd 

Porównując r. 1945 z 194"? to 
straty, jakie w 1345 r. dochodziły 
do 40 proc. obetnie dochodzą tyl­
ko do 15 proc. ^oiówaując teraz 
produkcję lat przedwojennych ze 
stanem obecnym widzimy: 1939 r. 
zużycie prądu wynosiło 1.SCO.500 
kw/godz. Obecnie wynosi 2.900.600 
kw/godz. Zużycie wody wynosiło

880.000 m' — Obecnie wynosi
1.040.030 ma. Zużycie gazu wyno­
siło 200,000 m5 obecnie wynos.
420.000 m».

Reasumując te wszystkie osią­
gnięcia w zakresie gospodarczym 
naszego araj-u, widzimy- wysiłek 
polskiego robotnika, którego pra­
ca przy ...zynita się do dalszej od­
budowy naśżej ojczyzny

WITUCKI WIKTOR

(łt 79 (741)

h a n d lu

h u r t o w e j  k a ż e n i ,  m ły n ó w  

h a n d lo w y c h  i r e j e s t r a c j a  

■nłynów gtsfMłdarczysn
Izba PiY.emysło\vo Handlowa w 

ly.atowioach zawiadamia, że na no 
ej zarządzenia Ministerstwa Apro­
wizacji i Handlu. z»dnia 19 lutego- 
i947 r I.. dz. X..—p-'14- 1586 iermh) 
składania wnioskn-iy1 o zejnrolenie 
na handel burtowy ;bożen. i pw- 
duk.smi ''przemiału — typ ..A” V 
S’’ — hc prowadzenie młyńpw 

haiidiówych — typ „C”. ora/ reje­
stracji młynów, gospodarczych ze­
stal przedłużony ao dnia 95 mars*
19-17 r.

Wyżej poianr termin obowiązu­
jący na tełenie całego pańsrjią jest 
ostateczny i przedłużony h-.e bę­
dzie.

y
jenen z najpoważniejszych ó-zia 

iów szkolnictwa zawudowegj *v 
iYójewództwie śląsko-dąbrowskim 
stanowią aakoly handlowe, Bpół- 
dziełcze i gospodarcze — podle­
głe Ministerstwu Oświaty W 
bieżącym roku szkolnym szkoły 
handlowe, obejmujące licea han­
dlowe. licea administracyjne, o- 
raz gimnazja handlowe i tedno- 
roesne szkoły przysposobienia
W  — O — - ^ “** " " " "

^ysóiffiwai się niwłieckjej 
władzy okupaiyjnRj

Sąu Okręgowy w Katowicacn 
rozpatry w i sprawę Józefa H iim ■ 
kr., zamieszkałego w Piaskuj po­
wiat Pszczyna, który, idąc na 
rękę niemieckiej władzj okupa­
cyjnej w Wielkiej Wiśle, doniósł 
policji,, że August Wala posiada 
nielegalnie aparat ladiowy, wsku 
lek czego Wala skazany został 
na tok' więzienia

Sąd skazał Józera Rlimka na 
5 lat więzienia, utratę praw oby 
watelskich i Honorowych oraz 
konfł Ikafę mienia.

n o  i S S ą s f e c i k
handlowego Wzra1L-ą ogóten- 
8.255 uczniów w 43 zaktanacn.

"V związku* z nowym ustrojem 
szkolni ctw: zawodo .yego, prze­
widującym ujednolicenie typów 
szkół zawodowych, wprov. ądzo- 
ny jest iv szkołach hendlowych 
prograin nauczania, mający na 
celu uspółdzieluzenie tych szkół 
przez wprowadzenie Jo .nich 
spółdzielczości, jako głównego 
kierunku nauczania handlowego. 
Possa tyrni szkołami istnieją sa­
modzielne sckoły .spółdzielcze, 
jak 2-letnie licea i jednoroczne 
iżkoły pfc*?*pu6oł>iehla spółdziel- 
ezego, kszwłcącc w 9 zstfcładach 
o58 uozniów.

W zakreaię goapodar, twa ro- 
- teirmego, oraz gospodarstwa u- 
sługowego v w hotelach, stołów­
kach i innych zakładach wyży­
wienia zbiorowego, kształcą szbo 
ły gospodarcze, obejmujące w 
bieżącym roęu szkolnym 29 za­
kładów z 1.6-2 uczniami Po­
nadto Kwtoitocmm Okręgu Szkol­
nego w Katowicach prowadai 13 
sakół kształcenia spćMzieiczo-

SJaifłi wykrywanilii wstrząsów
iio«̂ ini3tn>fii iinitekOHiiona na Vła\kn

*
W dążeniu do zapobiegania wy 

pądikoni w górnictwie Okręgowa 
Komisja Ratownictwa GernłCŁC- 
sc pizystąpiła do budowy szere­
gu stacji sejsmograficznych na 
terenie kopalń przmyslu -vęglo- 
wogo Zadaniem tych stacji bę- 
dzii ustalenie na podstawie do­
kładnych notowań aparatów sejs 
lnograficznych miejsca wsti-zą- 
sów podziemnych i zapobieganie 
ł*a tej podstawie poważniejszym 
wypadkom w górnictwie Stacje 
sejsmograficzne ułatwię również 
pudjęcie natychmiastowej akcji 
ratunkowej w razie s,twierdzenia 
wypadku. -

Na kopaln i ..Rozbark” *  By te
min muchomiona została [ul 
piei-wsza tego. rodzaju stacja w 
Śląsko-Dabiiowskim Zagłębiu Wę 
glowyni.

Komunika!
Miejski Komitet PPR w Kato­

wicach Wydz. Organizacyjny zwo 
luje na dzień 13. 3. 47 r. o godz. 
»-ej, miesięczną cJc.i-a w-_ sthre- 
laray kół partyjnych.

Odmrawr odbędzie się w Woje- 
wódzkinc Komiteeie PPR, przy 
ul Dąbrowskiego 22 sala konfe­
rencyjna pokój 64.

Przybycie obowiązkowe.

handlowego dla. dórosłvcn (1.2S5 
uczniów)

Osobny dział- stanowi?, kursy 
handlowe, i gusjmdiarcze, z któ­
rych korzystają w większości 
Czyimi zawodowo piacowfiicy. -Na 
kuto&ch tych będwe' przeszkolo­
nych w bież. roku szkolnym pc- 
nad 3.40ł' osób w'zakresie .»a- 
sizynopisma, księgowości, oraz 
korespondencji.

Na ZieroLtch Odzyskanych Ślą 
ska 0tpolskiegv pracu je ogół m 
3« zakładów' sakclnycli spółdziel- 
czo-handlowyih i ąospodare^TCii, 
ke^-ałcących ponad k.400 ucz­
niów. "

ifJffiiłJie? i r.
arjM. :.;„uh.iu..hIW >

OGOLNOPOLSKI PROGRAM 
PUl.SKIEGO RADIA 

na wtorek, dnia 11 marca 1941 B.
6.00 Syg-ial. 6,05 Dziennik poran­

ny. 0,30 Muzjka peranna 7,15 St.ce 
szczenię ważniejszych wiadomości 
dziennika radiowego. 7,40 Muzyka
8,30 rnfor.nacje .-Jólnopolskie. 8,49 
Skizjnk;. PT] I. 9,?5 Koncert ży­
czeń. 10,uu -■ 11,30 Przerwa. 11,30 
Koncert reklamor.-y 11,ff7 Svgnał 
Iczasu i hejnał, 12.05 Audycja ma 
śv.'ietlic robotniczych. 12,3b Muzyka 
l-usyjska. 12,55 10 minuł poeajh
13,05 Muzyka obiadowa. 14,a0 Auły 
cje informacyjne, 14,30 Miniatur/ 
symfoniczne. 15,00' dlucnowiskp dla. 
dzieci „Zielono w głowie”. 15,29 
Audycja ludowa e‘ovnu - muzycz­
na. '5,40 Ludowe pieśni bułgarski4-
16,00 Dziennik popołudniowy. 16t,30 
Utwory skrzypcowe- 13,55 Audycją 
dla młodzieży. 17,05 X1 naszych przy 
jaciol. 17,25 Audycja rozrywkowa. 
17,65 Z życia kulturalnego. 1®00 
Audycja wojskowe. ’ 8,P7 Muzyka 
18,39 Nauka przy głośniku. lDjOfi 
Koncert symfoniczny. 20,(«) Dzien­
nik wieczorny. 20,25 honcert popu­
larny. 21,00 Słuchowisko. 21,25 Mo­
zart: Kwartet F-dur. 21,45 Radiowy 
Uniwersytet Ludowy 22,00 Kwa­
drans prozy „Popioły1' Stefana Że­
romskiego. 22,25 Audy-ja rozrywko 
wa. 23,10 ' Ostatnie wiadomości 
dziennika radiowego. 23,35 Koncert 
życzeń. 24.00 Zakończenie, progra­
mu.

przełożył: Leopoic: Lew in

Dwa auta pancerne, które znajdowały się w Horodnicy, 
nie były dla nas straszne, ponieważ mieliśmy już w od­
dziale niemało brom przeciwpancernej. Przez Słupz prze­
chodziła kiedyś radziecko-pclska granica. Przekroczyć szy 
ją, wydostaliśmy się z terenów Zachodniej Ukrainy na 
stare rdzennie radzieckie terytorium.

Ukraińscy nacjonaliści nie pokazywali się tutaj nie 
dlatego, że stosunki :ia tyłach niemieckich byiy tu inne, 
ale po prostu dlatego, że podstawa nacjonalistycznego ru­
chu — kułactwo*) — od dawna była już w tych stronach 
zlikwidowana. A wątpliwe, czy radzieckiego kołchoźnika 
można było nabrać na bajki o „samośtijnej“ Ukrainie.

Wywiad, 'wysłany przeze mnie, jak zwykle, systemem 
gwiaździstym, przyniósł pomyślne wiadomości Niemiecki 
garnizon. w 'Horodnicy siedział cicho i spokojnie. Wąska 
wstęga asfaltu roiła się od wojska i uciekinierów, przewa­
lających się ze wschodu na zachód. Wojsk stałych było 
mało: gdzieś tam na północnym wschodzie, samotnie i bez­
skutecznie wzywał pomocy niewielki garnizon w Em ii czy­
nie: na północy — Sarny, które dopiero niedawno wróciły 
do równowagi po -;,sameóskim' krzyżu**, i Równe na po­
łudniowym wschodzie ,Ale do Równego sto pięćdziesiąt 

kilometrów, pomnożonych' przez błocko wiosennych roz- 
topow, leśne gąszcze i piaski Pnlesią: Czuliśmy się gospo­
darzami tęgo kraju. Nasi ludzie zachowywali się beztro­
sko i hulaszczo. 1. nagle rzeczywistość niemieckich tyłów

*1 Brgato chłopstwo

pokazała nam odwrotną stronę medalu. Na brzegu Utucza 
leży wieś Stara Huta. Nazwa tej wioski wiele .mówiła ser­
com starych kowpakowców. Wsie, jal; i ludzie, bywają 
różne. Rzadko są jedu." do drugiej podobne Ale kto dużo 
wędrował po zapadłych miejscowościach, ten wie, że istnie­
je między nimi podobieństwo jeśli nie z wyglądu, to choć­
by z nazwy.
' Dziwne to, ale po niezmierzonych przestrzeniach od 

Orłowszczyzny do Wisły, po błotnistych i zapadłych głu­
szach rozrzucone. są, Stare Huty. Spotykaliśmy ich dzie­
siątki. Prawie tak często, jak Iwana w Orłowszczyźnie, 
Jana w Polsce i Mikitę na Ukrainie... Stare Huty są 
w Briańskich lasach, są w Czerninowszczyźnie, niezliczone 
ich mnóstwo jest na Polesiu, stąd zaś przekoczowały du 
Lwowskiego, na Tarnopulszczyznę i nawet w Karpaty.

Stare Huty połnocy czernieją starymi izoami, Huty po­
łudnia kokietują białymi glinianymi chatami, pusr,ą się 
czerwonymi dachówkami Huty zachodu, a obok nich obo­
wiązkowo przylepiły się Nowe Huty, a nawet zwyczajne 
Hutki. Tulą się i żyją, wiośki, jak dzieciątka przy stery eh- 
osiwiałych rodzicach. Przestaliśmy się już dziwić ich obfi­
tości, i Bazyma, pochylając się nad mapą i obierając marsz­
rutę, zwykle mówił

—  Ot, i starży znajomi. Trzeba będzie tu zrobić postój. 
Znowu Stara Huta.

Ale tym raze'm Stara Huta pozostała, z boku od naszej 
marrzruty, i zwiad, wysłany przeze mnie w tym kierunku, 
raczej z ciekawości niż z potrzeby, nie wrócił na czar. Ża­
łowałem, że wysłałem zwiadowców, i pomyślałem, ż? 
chłopcy, zorientowawszy cię na jak błahą wyprawę ich wy­
słano, gdzieś po prostu się zatrzymali. Ale nie wrócili i na­
stępnego ranka i wieczora To mnie już zaczęło niepokoić. 
Po naradzeniu się z Kowpakiem, wysłałem w tym samynu 
kierunki* wzmocniony pluton, nakazując prowadzić zwia­
dy w miaię możności najdokładniej i najostrożniej. Na 
czele postawiłem świetnego zwiadowcę CzcremiUzkira. 
Ten wrócił na czas i zameldował, że Hutę zamieszkują wy­
łącznie Polacy i że ludność przyjęła zwiadowców dobrze, 
nawet za dobrze Dziewczęta na wyścigi proponowały

chłopcom wódkę, ale zwiadowcy mieli się na baczności 
i wrócili prawie na trzeźwo. Mimo to jednak Czeremusz- 
kin n i; przyniósł nam żadnych pocieszających nowin.

Oddziax zwiadowczj Gomozowa, wysłany przeze rniue 
do Starej Huty, jako pierwszy, był tam istotnie w przed­
dzień, przybycia Czeiemuszkiha. Gumozow spędził we wsi 
zaledwie kilka godzin i pojechał dalej. Co się ż niro po­
tem stało, niKt nie umiU powiedzieć.

Tak i nie dowiedzieliśmy się szczegółów zniknięcia na­
szych zwiadówców. Chłopcy przepadli, jak kamień w wodę.

Dopiero po upływie pół roku, po powrocie z Karpat, 
udało mi się coś niecoś wyjaśnić. W  pobliżu Starej Huty 
ćbozownł polski oddział. Nie był to oddział partyzancki. 
Nie występował z bronią w ręku przeciwko Niemcom i nie 
był związany z ludnością polskich wsi. Terroryzował po- 
prostu Polaków, karał ich i rozstrzeliwał, zmuszając do 
ukrywania jego obecności i jego ciemnych spraw. Góra 

tego oddziału była przysłana z Londynu w końcu i 942 tłok u 
i zrzucuna z samolotu gdzieś pod Lublinem. Zwerbowaw­
szy oficerów polskiej armii, Którzy nie umieli w 1939 mku 
obronić swojej ojczyzny prźed Niemcami, oddział wyru­
szył na wschód. Czego szukali w żytomierskich lasach ci 
ludzie w chromowych i giemzowycn butach, fircykowa- 
tych bryczesach, z zalotnymi białymi orzełkami na kwa­
dratowych czapkach?

Gestapo prow 'kowało za pośrednictwem swoich słusu 
sów, memieeko-ukrairiskich nacjonalistów, rzezie polskizj 
ludności. Czy przyszk bronić swoich rodaków? Pierwszą 
i ieczą. którą zrobili, było rozstrzelanie wszystkich Pula- 
ków-komumstów z radzieckich i polskich wiosek. Ze gro­
zi! p, Zj i .rn, że T./sz.ystkich, którzy będą robili cośkolwiek 
nie po ich myśli, czeka ten sam los. Drugim ich krokiem 
/j- pertraktacje z „Tarasem Bulbąatarianem ukraiń­

skich nacjonalistów. Zawarli z nim umowę, na podstawi” 
której terytori? po jediiej s+ronie Słucza porost-uvalv nod 
wpjywsmai Bulby, a po drugiej — pod ich wph-wuni Ktb* 
tym wojskiem dowodził? W  Londynie — Snśn|owski 
w Lublinie —  major Ząb, w Starej Hucie — -kepitar Bujkr
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